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bowiem nift się 3 davu chlubić nie powinien, lecz chwalić i 


Chorzów na Górnym Sląstu. Sala, gdzie się wytwarza amonjał. 
państwowa fabtyta związfów ajotowych w Chorzowie wytazuje stale zwięfsjającą się produfcję i coraz mvyjsze obroty. 
3 oblicjenia na twiecień otazało się, je w tym miesiącu wytworzono w Chorzowie 13,790,000 Fg. ajotniatów, spticdaj Jaś 

osiągnęła 2,850,000 złotych. W fabryce jest zatrudnionych 2,863 robotników; pracowano stałe 5 piecami farbiżowemi. 
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Wielki dzień w Gnieźnie. 

W. czwartek dnia 30 z. m. rano na królko przed godzi- 
ną 8-mą Pan Prezydent Rzeczypospolitej opuścił Poznań, 
udając się samochodem do Gniezna na uroczystość Bożego 
Ciała, adsłontęcie pomnika króla Bolesława Chrobrego i wcę- 
czenia sztandaru 69 p.p. 

Wzdłuż całej drogi witany był Pan Prezydent entuzjas- 
tycznie przez ludność wsi i miasteczek. Okała godziny 9-iej 
Pan Prezydent przybył wraz z otoczeniem do Gniezna, 
gdzie u granic został powitany pod bramą tryumfalną przez 
„prezydenta m, Gniezna Barciszewskiego, przedstawicieli 
władz powiatowych i miejskich. Przy przybyciu Pana Pre- 
zydenta baterje 17 p. a. p. oddały przepisową ilość strzałów 
honorowych. Prezydent Gniezna Barciszewski wygłosił prze 
mówienie powitalne, poczem tradycyjnym zwyczajem wręczył 
Głowie państwa chleb i sól. Następnie dziewczynka w bieli 
wreczyła dostojnemu gościow! bukiet kwiatów, a jej rówieśnik 
<hłopczyk wygłosił okolicznościowy wierszyk. Przy dźwię- 
kach hymnu narodowego Pan Prezydent przyjechał w po- 
wozie wzdłuż szpalerów kompanii honorowej udając się da 
pałacu arcybiskupiego, gdzie zabawił około pół godziny. 

Punktualnie o godz. 10-tej. Pan Prezydent w charakterze 
oficjalnym udał się wraz ze świtą do katedty. 

O godz. l-szej Pan Prezydent przybył przed pomnik 
Bolesława Chrobrego, wystawiony przed katedrą. Po odegra- 
niu hymnu narodowego wszedł na mównicę ks. biskup 
Laubitz. 

Następnie przemawiał marszałek Senatu prof: Szymański, 
kończąc okrzykiem na cześć Pana Marszałka Piłsudskiego. 

Z kolei wśród uroczystej ciszy zebranych tłumów pan 
Prezydent dokonai odsłonięcia pomnika, dzieła rzeżbiarza 
poznańskiego, Marcina Rożka. Przy dźwiękach pieśni „Boże 
coś Polskę*, śpiewanej przez chór katedralny, dziatwa 
szkolna i orgamizacje społeczne składały u stóp nowoodsła- 
niętego pomnika wieńce. Po dokananem odsłonięciu Pan 
Prezydent udał się pieszo na Rynek, gdzie w międzyczasie 
ustawiono w czworobok wojska garnizonu gnieźniejskiego, 
Przybywające Pana Prezydenta powitały zebrane tłumy entu 
zjastycznemi okrzykami, a orkiestra wojskowa odegrała 
hymn państwowy. Po odebraniu raportu i przejściu przed 
frontem oddziałów wojskowych, Pan Prezydent wraz ze 
świtą zajął miejsce na specjalnem podwyższeniu. 

Po poświęceniu sztandaru 69 p. p. Pan Prezydent wbił, 
pierwszy gwóźdź pamiątkowy w chorągiew. Pa przysiędze 
pułku na nową chorągiew, odbyła się defilada garnizonu 
gnieźnieńskiego, którą odebrał Pan Prezydent w otoczeniu 
świty i zebranych gości, 

Po zakończeniu uroczystości Pan Prezydent udał się na 
śniadanie, wydane na Jego cześć przez biskupa Laubitza, 
a stamtąd udał się na obiad żołnierski do koszar 69 p. p. 

Raut, wydany wieczorem w gmachu magistratu przez 
miasto Gniezno, zakończył ten wielki dzień dla grodu Le- 
cha, w którem przed 1000 laty król Boleslaw podejmował 
cesarza Ottona. 


Pan Prezydent na wystawie Związku Ziemian, 
Ziemianek i Włościanek w Poznaniu. 


Pan Prezydent Rzeczypospolitej, zwiedził wystawę 
Związku Ziemian, Ziemianek i Włościanek. 

Przybycia Pana Prezydenta oczekiwali u wejścia do 
pawilonu przedstawiciele Związku Ziemian a to: prezes Rady 
naczelnej organizacji Ziemian w Warszawie książę Kazimierz 
Lubomirski, hrabia Kwilecki, hr. Szołdarski, prezes Wielkopol- 
skich Związku Zietnian hr. Żółtowski, b. wojewoda hr. Bniń- 
ski, oraz liczni przedstawiciele Związku Ziemian Wielkopol- 
skich, a nadto prezydent m. Poznania Ratajski i dr.Konopiński. 
Przybywającego do pawilonu Prezydenta powitał ks. Kazi- 
mierz Lubomirski przemówieniem, w którem m.in. zaznaczył, 
że jest radością i zaszczytem dla Zjednoczonego Ziemiaństwa 
że może w ścianach swego pawilonu na P. W. K. gościć 
Najwyższego Reprezenianta odrodzonej Ojczyzny. W chwili, 
-gdy cały naród polski powziął decyzję przeprowadzenia tej 
najstarszej stolicy polskiej obrachunku ze swych wysiłków 
twórczych od chwili odzyskania niepodległości, uważała na- 
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sza organizacja także za swój obowiązek przedsławić spo- 
leczeństwu swój dorobek i udział w pracy zbiorowej. 

Chociaż ziemianie bardzo wydatnie, bo w 92 procent 
całej pracy twórczej są reprezentowani to jednak organizacja 
nasza postanowiła urządzić jeszcze csobny pawilon dla 
ziemiaństwa z Wileńszczyzny, a to w celu zaznaczenia 
jeszcze w większej mierze radości z odzyskania niepoadle- 
głości i chęci współpracy spełnienia tych zadań, które na 
barki ziemiaństwa spadają. Zestawienie tych zadań unaoczni 
moralną i matecjalną solidarność naszą z całym stanem 10]- 
niczym i wszystkiemi organizacjami rolniczemi rozszerzy 
w całem społeczeństwie świadomość jednolilości interesów 
rolniczych i, mam nadzieję, przyczyni się do podniesienia 
znaczenia rolnictwa, jako podstawy dobrobyt społeczeństwa, * 

Po powitaniu Prezydent rozpceczął zwiedzanie wystawy, 
oglądając z wielkiem zainteresowaniem eksponaty zieiniań- 
stwa Z pawilonu Związku Ziemian Pan Prezydent udał się 
do pawilonu Ziemianek i Włościanek, gdzie powilały go 
trzy włościanki w pięknych strojach ludowych, wręczając 
wspaniały bukiet bzu. Powitalne przemówienie wygłosiła hr, 
Kwilecka z Dobrojewa, Pan Prezydent z wielkiem zaintere- 
sowaniem oglądał ciekawe eksponaty. 
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„Drang nach Osten“ 
czy „Drang nach Westen“? 


Z powodu mowy p. v. Gayla, wzywającej o pomoc 
Niemiec zachodnich dła Prus Wschodnich, czyłamy w Nr. 
40 „Mazura“ co następuje: 

„Pan v. Gayl jest osobistością wybitną wśród Niemców 
wschodniopruskich; był on w czasie walki plebiscytowej 
w 1920 r. przedstawiciełem Niemiec przy Komisji między- 
sojuszniczej w Olsztynie. Ruchliwy ten działacz wędruje po 
zachodnich Niemczech, zaszczepiając w duszę tamiejszych 
Niemców prusackie myśli, uczucia i dążenia. 

Położenie gospodarcze prowincji wschodniopruskiej — 
stwierdza pan v. Gayi — jest nędzne, bardzo ciężkie. Je- 
steśmy skazani na pomoc całego Vaterlandu, czyli rządów, 
prowincji i miast zachodnich. Prusy Wschodnie chcą służyć 
Reichowi i rozkizewiać niemczyznę na Wschodzie Europy. 
Z własnej siły nie zdolne są pokonać tego zadania, Wo- 
łają o pomoc, © obronę przed Polską, wzywają do zabrania 
Połsce korytarza, (czyli polskiego Pomorza) i do pochodu 
na Wschód Europy. * 

Kio zbada głębiej mowę p. v, Gayla niewątpliwie 
zauważy w niej wiele niezgodności i omyłek politycznych, 

Nasamprzód, co do zadania prowincji Wschodniopruskiej: 
służenia Vaterlandowi jako odskoczni na wschód słowiański. 
Mój Boże! Czyżby pan v. Gayl nie czytał statystyk i nie 
wiedział, że przyrost łudności w Niemczech stale się zmniejsza 
a w Polsce 1 w krajach słowiańskich wzmaga? Czyż więc 
mogą się rozszerzać i dalsze ziemie zajmować ci, którzy 
posiadają mniejszą siłę życiową — czyli Niemcy? Polacy, 
mimo cięższych warunków życiowych znacznie prędzej się 
mnożą a więc wykazują moc i siłę życiową, która nie ustąpi 
przed nienawiścią i pychą „Heirenvolku* niemieckiego. 

Od wieków rasa germańska zwracała swe oblicze ku 
słonecznemu południawi Francji i lłalji Jedynie krótkie 
panowanie Krzyżaków i ostatnich Hohenzollernów odwrócilo 
część sił niemieckich ku wschodowi słowiańskiemu. Należy 
to jednak do największych błędów Niemców, że podzielili 
swe siły, pragnąc się rozszerzać w dwóch kierunkach: po- 
łudniowo-zachodnim i wschodnim. Nie zdobyli wskutek tego 
Niemcy większych postaci ziemi ani tam, ani tu na wschodzie. 
W ostatnich kilkudziesięciu latach nastąpiło wyludnianie się 
prowincyj wschodnich. W Niemczech żyje przeciętnie 137 
ludzi na kwadratowym kilometrze, a tymczasem Prusy 
Wschodnie wykazują tylko 61, a tak zwany „Grenzgebiet 
Polen-Westpreussen* 43 ludzi na kilometr kwadratowy. 
Żywiołowy ten ruch ludności nazwać można „Pędem na 
zachód* — „Drang nach Westen". 

Dziwnem się wydaje, że p. v. Gayl i inni we Wschodnio- 
prusach rozwijają tęgą agitację za odebraniem Polsce Po- 
morza (korytarza) kiedy w spisie ludności roku 1907 już 
było wiadomem, że ludność tej prowincji śpiesznie wędruje 
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na Zachód! Poco zabierać obcoplemienną ziemię, kiedy 
własne niemieckie prowincje wschodnie się wyludniają 
i niema je czem zapełnić! Dzisiejsi władcy Niemiec chcą 
ziemie nasze kolonizować, aby powiększyć liczbę ludności? 
Śmiesznie] Dawniejsze silne, cesarskie Niemcy nie zdołały 
tego dokonać, — a dzisiejsze?.. już wcale nie! Mogą Niem- 
cy wydać jeszcze nie 100, ale 10,000 miljonów na Prusy 
Wschodnie i na „Grenzgebiet Posen-Westpreussen*, aby 
o kilka tysięcy Niemców więcej tu mieszkała — to nic nie 
pomoże. Świat na podstawie liczb i rachunków wie już, że 
„das deutsche Volk“ dąży nie na Wschód ale na Zachód. 

Przyszłość niemiecka leży w przemyśle, w rozwoju fa- 
brykacji maszyn lepszego gatunku, farb i barwików oraz 
lekarstw. Naród niemiecki przeszedł w ostatnich 40 latach 
głęboką przemianę i z narodu rolniczego stał się narodem 
przemysłowym. Rolnictwo niemieckie będzie musiało się 
rychlej czy później poddać i podporządkować żądaniom 
przemysłu — czyli że Niemcy bez zgody z Polską, bez 
polskiego zboża i mięsa się nie obejdą i że „Drang nach 
Westen“ nadal istnieć będzie, 

Zesławiając to wszystko — cóż Niemcy powinni czynić? 
Naród „filozofów i myślicieli“ nie powinien szczuć do wojny, 
da odbierania „korytarza“ i „Abrechnung mit Polen*, lecz 
powinien dążyć do wymiany swych maszyn i chemikalij 
na polskie płody rolnicze. Olo mądrość stanu, zapewniająca 
Niemcom rozwój ich potęgi wewnętrznej i zewnętrznej! 
Zapanowałby wtenczas również dobrobyi w Prusach Wschad- 
nich, które dzisiaj żyjąc w nieustannej grozie zatargów 
wojennych nie rozwijają się normalnie, lecz upadają gospo- 
darczo i kulturalnie. Złoty deszcz idący z zachodnich Nie- 
miec na naszą prowincję wychowa u nas słabe pokolenie, 
chore nienawiścią do polskości i używające życia za obce 
pieniądze. 

Uparci wschodnioprusacy, zawzięci i bezwzględni chcą 
walczyć o wschód „niemiecki“, Czy wola ich okaże się tak 
silna, aby odwrócić żywiołowy pęd społeczności niemieckiej, 
ku zachodowi? 

Niemcy są na przełomie, na rozstajnych drogach. Kto 
zwycięży — duch Niemiec Zachodnich, czy duch Prus? 
Rozum czy nienawiść? 

Pan v, Gayl działa na rozkrzewienia ducha Prus — a za- 
tem ducha nienawiści, ducha ciemności i wojny. Straszna 
to odpowiedzialność — panie Freiherr v. Gaylt...* 


List do Redakcji. 

Szanowna Redakcjo i mili Czytelnicy! 

Niedługo już, a ukończymy Kurs Rolniczo-Gospodarczy 
w Działdowie. Nasi opiekunowie starają się nam uprzyjem- 
mić pobyt na kursach, urządzają z nami wycieczki. Widzimy 
dużo i korzystamy. 

Dnia 25 z. m. o godzinie 2-giej odbyła się wycieczka 
koleją pod kierunkiem p. Błachowskiego do Uzdowa, do 
państwa Długokińskich, — gdzie zwiedzityśmy szczegółowo 
całe gospodarstwo, a mianowicie inwentarz żywy i martwy, 
oraz stan zasiewów, przyczem podziwiałyśmy wzorowy sposób 
prowadzenia gospodarstwa wiejskiego. Przy sposobności 
zwiedziłyśmy również stary kościołek ewangelicki. Obecny 
profesor Jankowski dokonał szereg udanych fotograficznych 
zdjęć na pamiątkę miłego pobyłu w Uzdowie. Państwo 
Długokińscy nader gościnnie podejmowali nas podwieczor- 
kiem i kolacją, "poczem po gawędce i śpiewach wyjechałyśmy 
iurmanką o godzinie 9 minut 30 wieczorem, przybywając 
do Działdowa o godzinie 10 minut 15. 

Druga wycieczka odbyła się również pod tym samym 
kierownictwem dnia 28 z. m. © godzinie 2-giej minut 30 
pociągiem udałyśmy się do majątku Narzym państwa Ja- 
nowskich, gdzie po szczegółowem wyjaśnieniu przez państwa 
Janowskich, zwiedzeniu obory, stajni, owczarni, chlewni, 
stodół, oraz inwentarza martwego, pokazano nam wzorowo 
zapiowadzone niedawno gospodarstwo rybne. Zaproszone 
przez znanych z gościnności państwa Janowskich na pod- 
wieczorek czas mile spędziłyśmy przy Śpiewie i rozmowach 
na temat prowadzenia racjonalnego gospodarstwa, poczem 
wróciłyśmy do Działdowa o godzinie 7 minut 30 wieczorem. 


R a' Bu le aka 


129 


żałujemy tylko, że kurs nie długo ma się skończyć i może 
nie będzie sposobności innych podobnych wycieczek urządzić, 
ale cieszymy się jeszcze nadzieją, że niedługo pojedziemy 
na Powszechną Wystawę Krajową do Poznania. 

Przesyłam serdeczne pozdrowienia i kreślę się z po- 
ważaniem jedna z kursistek, 


Sprawy polityczne. 


Polska. W Ministerstwie Skarbu trwają obecnie prace 
referentów budżetów poszczególnych ministerstw, mające na 
celu zbadanie możliwości zmniejszenia preliminarzy na rok 
budżetowy 1930/31 o sumę do 200 milj. zł. w porównaniu 
z obecnym budżetem. Datyczyć to będzie jedynie wydatków 
rzeczowych i obejmie preliminarze wszystkich ministerstw, 

Gdańsk. Senat gdański wydał do podległych mu urzę- 
dów okólnik, w którym poleca nadesłanie mu informacyj, 
którzy urzędnicy gdańscy brali udział w zjeździe Stahlhelmu 
w Królewcu. Niemieckie koła nacjonalistyczne widzą w tym 
okólniku początek akcji senatu przeciw Stahihelmowi i przeciw 
urzędnikom o orjentacji nacjonalistycznej. W związku z tem 
prasa nacjonalistyczna zamieściła szereg ataków na senat, 
w którym grozi senatowi kontratakiem. 

Niemcy. W dorocznym zjeździe niemieckiej partji so- 
cjalistycznej w Magdeburgu, biorą udział kanclerz Muller, 
pruski prezes ministrów Braun oraz wszyscy ministrowie 
Rzeszy i Prus, będący socjalisłami. Na zjeździe zwyciężył 
kierunek komproimisowy. Większością głosów uchwalono 
przejść do porządku dziennego nad licznemi wnioskami 
opozycji, przeciwnej udziałowi socjalistów w rządzie oraz 
żądającej niezatwierdzenia drugiej raty na budowę pancer- 
nika „A*. Referat na kongresie w sprawie stosunku do 
zagadnień wojskowych nacechowany był taką samą poła- 
wicznością, jaką cechuje ogójny Kierunek prezydjum partji. 

Anglja. W całej Angljj odbywały się wybory do Izby 
gmin, które zadecydują © przyszłej polityce Wielkiej Bry 
tanji, Wybory miały przebieg spokojny, Agitacja w dniu 
wyborów zupełnie ustała. Do urny wyborczej pospieszyła 
29 miljonów wyborców. Liczba kandydatów osiągnęła re- 
kotdową cyfrę 1.722. Najwięcej głosów otrzymali konserwa 
tyści, za którymi opowiedziało się 8, 64252] wyhorców. 
Labour Party uzyskała 8.973.399 głosów, liberali 5,220 030 
głosów, inne stronnictwa razem 240.009. W całej Anglii 
wzięła udział w wyborach imponująca liczba 22.475.969 
wyborców. Górę wzięła Partja Pracy, 

— Stan zdrowia króla angielskiego Jerzego znów 
się pogorszył, gdyż atak febry zmusił go do leżenia w łóżku. 
Przy chorym czuwają lekarze. Biuletyn urzędowy o stanie 
zdrowia króla Jerzego donosi, że poniżej starej blizny, po: 
zostałej po operacji, utworzył się wrzód, który musiał być 
operowany. Ogólny słan zdrowia króla jest dobry. 

Rosja Sowiecka. Wielkie powstanie antysowieckie wy- 
buchio w Centralnej Azji. 


RZECZY CIEKĄWE. 


Państwo nie uznające rezwadu. Wśród państw, gdzia 
rozwód jest niemożliwy, należy wymienić Włochy, które 
nawet w najgorszych swych czasach rządów liberalnych 
nigdy go nie uznawały, Jeżeli teraz w konkordacie, zawar- 
tym między Stolicą Apostolską a państwem włoskiem znaj- 
dują się postanowienia, tyczące się kwestji małżeńskiej, to 
są one tylko nowem zabezpieczeniem przez (raktat państ: 
wawy ustawodawstwa włoskiego, odpowiadającego w ogól- 
ności przepisom kościelnym. W Państwie brytyjskiem mał- 
żeństwo uważane jest za nierozwiązalne w kolonjach Malta 
i Trynidad. Na Malcie, która ma ludneść katolicką, prawo 
kanoniczne jest również prawem krajowem. Na wyspie 
Trynidad zasada nierozwiązalności małżeństwa jest dziedzict- 
wem priawnem jeszcze z czasów panowania Hiszpanii. Nie- 
możliwy, 2 punktu widzenia prawnego, jest rozwód również 
w Hiszpanji. To samo lyczy się Austrji, choć lam w praktyce 
zasada ta jest usunięta przez masowe udzielanie dyspens 
małżeńskich niekatolikom i tym, kiórzy wystąpili z Kościoła 
zwłaszcza przez zarząd krajowy w Wiedniu. We wszystkich 


Wrażenia z obydwu wycieczek odniosłyśmy ogromne,* dziesięciu republikach południowej Ameryki rozdział mał- 
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żonków jest wprawdzie dozwolony przez prawo, ale pow- 
tórne wstąpienie w związki małżeńskie za życia drugiej 
strony jest zakazane. 

Rekord wysokości latniczki angielskiej. Znana lot- 
niczka angielska Lady Heath, dawniej p. Eliotr Lynn, la- 
tając nad lotniskiem w Croydon na aparacie z silnikiem 
„Cireus*, osiągnęła wysokość około 8 klm. lub przeszło 
26.000 stóp. Wysokość zanotował, znajdujący się w ogonie 
aparatu, zapłombowany barograf. Dodać należy, że poprzednio 
brane przez lotników angielskich wysokości nie przekraczały 
20.000 stóp. Ostatni rekord wysokości w tych granicach 
zdobył lotnik-kapitan de Havilland. Nie potwierdzonym 
oficjalnie rekordem wysokości, zdobytym w Arglji w pierw- 
szych latach pa wojnie, było 30.000 stóp. Taką wysokość 
osiągnął kapitan Lang na aparacie, tak zwanym miotaczu 
bomb. 

Ogłoszenie małżeńskie w Japonji. Okazuje się, 
że w Japonji, tak samo jak w Europie, młode kobiety, 
pragnące, wyjść zamąż, uciekają się da ogłoszeń w dzien- 
nikach. Oto jedno z takich ogłoszeń: „Jestem piękną ko- 
bietą, z włosami podobnemi do obłoków, z twarzą podobną 
do kwiatka, z talją tak gibką jak wierzba, z brwiami jak 
pólksiężyce. Posiadam tyle, że mogę przejść przez życie 
z rękoma skrzyżowanerni, z oczyma zwróconemi na kwiaty 
w dzień i na księżyc w nocy. Gdyby się znalazł elegancki 
mężczyzna, który byłby jednocześnie rozumny, uczony, 
przystojny i z dobrym gustem, połączyłabym się z nim 
na całe życie i podzieliłabym przyjemność spoczęcia z nim 
razem w jednym grobie." 5 

Błękitne oczy „na zamńwienie'* Na jednym z kon- 
gresów lekarskich w Mineapolis udzielał amerykański spec- 
jahsła w chorobach ocznych dr. Smithbrown interesujących 
wyjaśnień w sprawie nowej metody, która umożliwia zmie- 
nianie barwy oczu. Po długoletnich doświadczeniach okuliście 
temu udało się sporządzić taki preparat chemiczny, który 
zastrzyknięły w źrenicę może spowodować zmianę barwy 
oczu, Do tej pory nie udała się jednak uzyskać przy pomocy 
tego zabiegu dowolnego koloru oczu, można tylko czarne 
Oczy zabarwić na niebiesko. 


Po BC 

© fraju i ze świata. 

Działdowo, 3 Ruvsów Nolnicjosoospodatr" 
czych. Dnia 11 b. m. uczennice udały się 3 wyciecztą do 
Pojnania na Powszechną Wystawę Krajową. W sobotę Dnia 
22 b. m. odbędzie się eqzamin uczennic oraz wystawa prac. 
Mlucjotem tegoj samego dnia urządjona bedzie zabawa 
pojefnalna. 

— fRadjzwyczajne zebranie RółEa Rolnicze 
go w Działdowie odbyło się w niedzielę dnia 26 ;. m. 
przy udziale 37 cjłontów i 5 gosci. Zebranie zagaił prejes 
p, Jabłoństł o godzinie w pół do 4:tej po południu. W bał: 
siym porządlu obrad następowały sprawy następujące: 5 
pośtód otólnitów, Etóte prezes podat do wiadomości z4ro= 
wabdzonych, jywszą dystusję wywołała sprawa naprawy dros 
qi ob qazowii miejstiej Do tościoła, a mianowicie ośmiad» 
cente Romisji Budowlanej, przesłane prye} magistrat, jato 
odpowiedż na uprzednią interpelacje Róla. Naprawa drogi 
ms być dotonaną po myśli wspomnianego orzeczenia. W dal: 
syym ciątu usłyszeli zebrani otólmiti o zgłaszaniu gospo. 
darsiwo do fontursu o odnowieniu umowy przej Pomorstie 
Towarzystwo Rolnicze ; pomorstiem Stowarzyszeniem Ubezp 
pieczeń w Ewestji ulg ubczpiecjeniowych dla człontów Rółct 
Rolniczych, wreszcie tomumiat o waruntach pracy i płacy 
dia robotnitów rolnych. Przedmiotem dalszych obrad, Ftóre 
wywołały więtsze zainteresowanie i dłuższe wywody, było 
wspomnienie prezesa o pamiąttowem „Dniu Spółdzielczym*, 
obchobzonym rot recznie m całej Europie, a i poja jej gea- 
nicami terytorjalnemi. Rółto Rolnicze w Djiałdowie podo- 
bnie, ja? i inne instytucje, zwłaszcza współdzielnie cywilijo= 
wanego świata, dzień spółdzielczości corecjnie upamiętniają, 
odbając potd twórczej i łącznej sile navodu jego zgodnej, wy: 
dajnej współpracy. Przemówienie prezesa i odczytanie ofo. 
ficjnościowych artyfułów umieńczyły uwadi w przedmiocie 
oceny ccalnej wartości współdzielczej miejscowych polstic 
pei 
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i „Kolnif* w Działdowie). Po obradach tych nastąpił vefe 
rat: „W wyleganiu boja“, następnie odczyt na temat: „pla 
ga dja u bydfa rogateqo i jego zwalczanie", wreszcie jato 
puntt, stanowiący powód nadzwyczajności zebrania wysunię* 
to fwestję zalesienia nięużyttów i przyjęto zqłoszenia cyłone 
tów, Btórjiy gotowi są na ulgowych waruntach, przej 134d 
proponowanych, części ziemi swej zalesić. W wolnych wniose 
fach poddawano obradom Sprawę miesjłań, wytwarzające 
ciężtie warunfi człontów Rółta. 

Wypadef folejowy. W dniu 27 3. m. o qodjlnie 
wpół do Zegiej po południu na stacji Eolejowej Działoowo 
wystoczył 3 syyn parowój; pociąqu Warszawa:Ótrudziqdj 
mslutef wadliwego nastawienia jwrotnicy, Steat materjale 
nyeh ani ofiar w lubziach nie było. 

3 powiatu działdowsłiedo. 

Płośnica W dniu 2! 3. m. odbyły się tu wybory ja» 
rjąd0u gminy. Soltysem zostat wybrany dawniejszy sołtys p. 
Edward Redzanowski, a ławnitami p. p: Bustaw Borowe 
sti, Emil Amenda i Władysław Krajewsti (ostatni z listy 
Fatolictiej) Prjy wyborach tontrfandydatem Xedzanowskiee 
go był rolnit Bievnat, fandydat tatolicki, Etóry uzysfał 11 
dłosów na 24, 

Białuty. M dniu 25 3. m. utjądbjona zostala ptjej 
straj granicjną wspólnie 3 policją oblawa w lesie białuce 
fim, w tofu Etórej prjytrzymano 5 przemytnitów j Mtawy i 
zdołano odnależć 16 Pg. tytoniu wyrobu niemiecfiego. 

Rrasnołąta. Nielegalne przetroczenie gras 
nicy. W dniu 18 z.m. usiłował prjefroczyć granicę de Pola 
sti przej przejście Pontrolne w Rrasnołące niejati Gustaw 
Bamitsti, optant, Itóry leqitymował się jednorajową przes 
pusttą, wystawiona przej landrata w fibortu. Kamiństiego 
cofnięto 4 powrotem do Niemiec. — Ja usiłowanie puzetto" 
cjenia granicy do Miemicc drogą niclegalng przytezymano 3 
osoby —Straj granica w Żabinach pochwyciła Józefa Jae 
tubowsficgqo 3 Tucet, ftóry usiłował przemycić 20 tg. ty- 
toniu niemiectiedo. 

Turza Wielła. W dniu 12 z, m. odbyło się tu Jee 
branie Towarzystwa Powstańców i Wojatów 3 udjiałem 15 
cjłonfów, na Itóvem wybrano następujący nowy Zarząd: Ots 
ton Olschewsli prezes, Uletsanbet Ramiństi wiceprezes, 
Menryt Rudol setretatj, Pleszczeł starbnit i Stypułtowsti 
fomendant. 

Roncetty i przedstawienia amatorstie w 
mławie. Koncert, usjądjony tutaj j otazji „Tygodnia 
Dyecta* w sali „Lutni“ 3 inicjatywy Zwiąjtu Pracy Oby: 
watelstiej Robiet, w ftórem wzięli udział p. p.: artystka os 
pery pojnaństiej i£. Małówna-jlactowsta (starościna djiał= 
bowsta), Antoni RowalsM (strzypeł, prof. Adam Gabryś 
(foctepian), Stanisław Rowalsti (bas), był rzeczywiście Ucje 
tą artystyczną dla Mławian. Występy p. ©. Małówny.place 
FowsPiej witano burją oflaśtów, artystię jarjucano Ewlatae 
mi. P. Rowalsti mydobywał 3 instrumentu swego cudne 
diwięli, a gra p. prof. Gabrysia była mistyjowsta. Talie 
wystepy p. 5. Rlonowskiego witano batbjo owacyjnie, 

premjowanie i rejestracja toni. Pomorsta 
Jzba Rolnicza urządziła, w myśl wstazówet Ministerstwa 
Nolnictwa, dnia 5 b, m. o qodjinie Ilstej przed południem 
w Brodnicy premjowawie i rejestrację Elaczy, ora} próby 
dzielności toni dla powiatu btodnictiego i sąsiednich. Prem: 
jowane były na pełajie: a) flacze bez jrebiąt, półttwi szlae 
cbetne, b) tlacje 3 potomstwem, półłewi szlachetnej, Prze- 
jnacjone były liczne premje: nagrody pieniężne i nagrody $> 
norowe w postaci dyplomów i medali. Wejestrowane były 
fiacze na podstawie rozporządzenia Ministra Rolnictwa 3 
dnia 9 pajdjiernita 1926 rotu, flacje wartościowe bej wad 
Ddjiedzieznych lub innych, bej względu na przynałejność rasos 
wą. Rlacje zarejestrowane podleqały nadzorowi państwowe. 
mu i mogly być odstawiane tyllo przez ogiery państwowe 
i ogiery rasowe, odpowiadające typowi danej flaczy. Ra dos 
wód zarejestrowania czyniła Jomorsta Jjba Rolnicja ode 
powiednig notatfę w dowodach tojsamości Ponia, Iłóte nas 
leiało przedłożyć Tomisji na miejscu spędu. Rejestracja była 
bezpłatna i miała na celu ujęcia Elaczy w farby organizas 
cyjne i ochronę ich przed możliwym pizyjnusowym , poborem 
przej włabie wojsłowe. © ile Elacz nie miała eeb gcia przes 
3 lata po sobie następujące, to traciła prawa, zwiąjane 3 
rejestracją. Nadto odbyła się rejestracja flacjy do Isiąg 
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stadnych Pomorstiego jwiąjłu Dodowców Ronia Sylachet 
nego, ora; Pomotsfiego Stowarzyszenia Hodowców Ronia 
jimnotrmistecgo za opłatą, przewidzianą w statutach wyżej 
wymienionych otganizacyj., W próbach Djielności mogły się 
ubiegać o nagrody wszystfie fonie zawodowe, ujywane do 
pracy na roli, fttóre miały utończone 3 lata i wolne były od 
wad: ślepoty, bychawicy i szpatu. Próby dzielności rozpada. 
ły się na: a) próby siły, czyli jafi najwięfszy cięjar mógł 
fon lub para loni udjwignąć. dozy obciąjone były ludźmi, 
a po drodze dorzucane byty worti 3 piastiem. Ronie mogły 
być pobudzane tylfo glosem, b) próby energii, ttórej celem 
była wyfażać, w jalim najfrótsjym czasie jest toń zdolny 
przebyć Plusem przestrzeń 2 Filomelrów, ciąqnąc wé; wagi 
ototo 450 Eg., lub dla pity foni ototo 900 fg., c) próby 
odporności, czyli wytrzymałości, ttóre przeznaczone były Ola 
Foni typu tabotowego, i wyfazały, w jatim czasie toń może 
przebyć przestrzeń 10 Tilometrów, ciądnąc wóz wagi oloło 
450stq., lub dla pary Toni ołoło 900 fg. W próbie tej Foe 
nie mogły biegać Fłusem i galopem. Wymienione proby diel- 
ności miały na celu wytajać, jałie typy Poni są odpowied 
do roinych wymagań, stawianych foniom zaprięgowym. W 
Tajdej próbie djielności przewidyiane byty tey nagrody pie» 
nięine: 1) w sumie 100 3t., 2) w sumie 50 gł. i 3) w sumie 
25 zŁ4UDział Hodowcówsrolnitów byt bardzo liczny. 
Odolanów, 3 dniem | 4. m. zostal otwarty i w czyn 
wprowadzony Sefretarjat powiatowy Mieltopolstiego Zmwiąje 
tu Młościaństiego na powiat odbolanowsti. Selretarjat mies 
ści się na przedmieściu przy ulicy Brotoszyństiej Rr. 94 i 
jest czynny w cjwartfi od godziny 9 rano do ! po południu, 
a w rajie przypadającego Święta w dzień poprzedni. We 
wszystkich sprawach włościaństich zwracać się należy do 
Setretatjatu, ttóry udjicia ustnie porad rolniczych i weterys 
navyjnych bezpłatnie, ©. D. 
Surmin, powiat odolanowsti. W czwarte? Dnia 9 3. 
m. odbyło się w tutejszej szfole zebranie vodzicielstie, pro» 
gram ftórego przedstawiał się następująco: 1) Walta 3 ale 
tobollzmem. 2) Dyiesięciołecie rolnictwa wieltopolstiecgo. 3 
przefazanie dzieci oddziału IV do Sośni. 4) Uwagi o Dzie: 
ciach. 5) Wycieyła do Poznania. 6) Sprawa zwolnień. 7) 
Wolne głosy. Uciestnifom jebtania się na tem miejscu pos 
dziefowanie. Nauczyciel. 
Ziad Bółef Rolniczych w Poznaniu. Dorocje 
ny walny zjazd członków Wielopolstiego Towarzystwa Ró: 
tef Rolniczych odbyt się w dmiu 26 3. m. przy imponującej 
_lieqble 12,000 uczestnifów. Zjazd uozpoczął się zbiórtą na 
boistu „Sołoła* na Wilbjie i zasyezycony został przybyciem 
Pana prezydenta Wzeczypospolitej. Pierwszy referat o zadas 
niach, stanie, potrzebach rolnictwa i organizacji Wicltopol 
stiego, Towatjystwa Rółot Rolniczych wygłosił prejes To- 
wavjystwa Rółet Rolniczych, p. Leon plucinsfi. Nastepnie 
słowo powitalne wygłosił najstarsyy cjłonet Rólet Kolnie 
cjych, pamiętający jeszcze ich założenie w rotu 1861, p. Jér 
gej Chomas. Potem nastąpiło przemówienie p.p. ministrów: 
rolnictwa Rarola Riejabytowstiego i reform rolnych prof. 
dr. Staniewicja. Nastepnie zabrał glos prezes Zwiąjtu Pole 
stich Weqanizacyj Kolmiczych, p. Rajimierz Sudafowsti 3 
Warszawy w imieniu zjednoczonych orqganizacyj volniczych, 
| Ttóry wyraził nadzieję, je wrólce boczefamy siç w Polsce 
jednego jcdyneo towarzystwa rolniczego na całą Polstę. Ma 
jałońcjenie przemówił Dan Prezydent Rzeczypospolitej, swiere 
zając na podstawie własnycy obserwacyj matomily stan 
warsztatów rolnych w Wielfopolsce t życząc Zjazdowi i car 
temu rolnictwu polstiemu owocnej pracy i zjednoczenia się 
w jedną wielfą organizację rolniczą. Ra tem Zjazd sg w» 
fończył, a uczzstnicy udali się tłumnie na qwiedjenie terenów 
powszechnej Wystawy Krajowej. 

Ratowice. Tutejsza opera polsta ponownie wyjcchae 
la do Opola, by winowić tat tragicznie przerwane przedsta- 
wienia. fastąpiło to wsłutef tego, ię nadprezydent prowine 
cji śląstiej złożył uroczyste zapewnienie, qwarantujące jarów: 
mo odbycie się widowist polstich bez przesztód, jal i całto= 
Wite bezpieczeństwo zespołu artystycznego oraz publicjności: 

rjebstawienia polsfie będą urządzane na terenie calego bye 
lego obsjaru plcbiscytowego, a nietylfo, jaf dotychas, w Bye 
tomiu i Gliwicach. 
x Pogoda. Po silnych upałach w ostatnich dniach ma- 
6. temperatura spadła do 6—7 stopni €. Miejcami pijte 


ciągnęły desicze. Burze i ulewy poczynity w nieftorych mieje 
ścowościach taf polsfi jaf i państw sąsiednich dość znacie 
ne <złoży. 

Ewanqeliccy ministrowie w polsec. Wycho: 
Djące w Pelplinie (na Pomorzu) czasopismo „Pielgryym” do- 
i je w obecnym gabinecie Mjądu polstiego 30 procent 
ministrów, to ewangelicy. Wedlug „Pielgrjyma” ministrami 
ewangelickiego wyznania są p. p: Premjer Switalski, mini» 
ster oświaty Czerwiński, ministez spraw wedlnęteznych Stład: 
minister folei Ruebn. minister poczt i telegrafów 
Boerner (ten ostatni jest podobno synem zmarłtqo superin» 
tendenta ze Żdnństiej Wali pod Eobzią). 

Pan Matzszałet Diłsudsti a płatnicy po. 
datłowi w jbąsjyniu. Dnia 28 3.m. zjawił się w Jbg. 
szyniu Pomornii starbowy 3 Poznania i obłożył aresztem 
mienie tilfudziesięciu miejscowych obywateli, Ttórjy zalegali 
3 podatlicm dochodowym za rof 1928, Dbywatele, spomwo» 
domani rozpacią, wystosowali wspólny telegram do Pana 
Marszałfa piłsubstjego 3 prośbą o pomoc, W tilfa godiin 
póiniej na telefoniczne zlecenie + Warszawy zjechali do Zbą: 
szyna dwaj inni urzędnicy sfarbowi, ftórzy znieśli tonfistar 
tę. oświadczając płatnitom, je uiścić modą podatct vocho. 
dowy w tatiej wysofości, jafą w relacji swej podali. 

Zmniejszanie się bezrobotnych. Wedlug da- 
nych państwowych uriędoów pośrednictwa pracy, tygodniowe 
sprawozdanie 3 rynfu pracy za ofres od 18 do 25 3, m., wy 
fazuje na terenie Nzecjypospolitej 127,921 bezrobotnych, w 
tej liczbie 30,748 fobiet. W stosuntu do popriedniego ty: 
dodnia liczba zarejestrowanych zmniejszyła się o 5,860 csób. 

33a tordon u. 

Szczytno.” Często jdarzają się wypadłi, je gazy true 
jące, wydobywające siç ı wadliwego picca lub z pieca, Do 
ftóredo nasypano za dujo naraz węgli, stały się powodem 
śmierci osób znajdujących się w danym potoju. Tati wyć 
padet, ttóry jednal nie stończył się tat tradicjnie zaszedł 
w jednym j tutejszych splepóm frysjerstich. Właściciel ora 
pomocni? otruli się równiej tałiemi gajami i stracili przy: 
tomność. Diięti natychmiastowej atcji pomocniczej zdołano 
ich uratować ob śmierci. 

Ribort. jnalejiono w pewnem trzęsawistu pod Ki- 
bortiem trupa. Stwierdzono, je chodzi tu o qóspodarja 3 
Rowiątt, w powiecie Kiborstim. Bospodatj ów zaginął podcjas 
Bojego Marobjenia. Wpadi on do trięsawista i utonął. — 
Radca tejevcyjny, dr, Deichmann, ftóry 3 polecenia ministra 
prowadził od dnia | stycynia r, b. fomisatycinie administrar 
cję lanOratury, zostat Onia 14 3. m. obrany lanbratem po- 
wialu niborstieqo. 

Jabłontt. (Praca germanizacyjna na Maurach), Jst 
nieje tu uniwersytet ludowy, ftóry Fształci młodziej pozasztolną 
W tych dniach iafońcjył się Purs w ftótym biało udział 30 
młodych lubzi. Uniwersytet powołany został do życia przej 
awiąjct „Ruliurverein:MasurenErmland“. Lleżniowie tegoz 
uniwersytetu odbywają podróże ftrajoznawcje po Warmii 
i Mazurach. Odpowiednio zatrojone wyfłady mają młedzicj 
przetonać o praniemiectim charatterje ziemi mazurstiej, Tat 
Miemcy sjfolą sobie przywódców ruchu młodzieży. W tych 
dniach rojpocjnie się Purs dla młobgiejy jeńsfiej. Wobec teto 
powinniśmy i my Pelacy więcej niż dolyctcias dbuć o wy- 
siłolenie pozaszłolne młobzicjy polstiej. 

Manewty lotnicze w Prusach Wschodnich, 
W Królewcu uriądzono niedawno próbę zasłony dymowej 
priez acroplany, ftóra była wyłonana po raz pierwszy w 
wicllim stylu, jało tal zwana bierna obrona przeciwlotniczą. 
zasłona dymowa rozpostatta była na centralną eleftrownią 
we Srydlanbjie. W tym celu wypuszczono 2 aparatów gazo. 
wych pewną ilość fwasu siarczanego. Pray obecnym stanie 
tecbnifi mojna stworjyć zasłonę na pryeciag catego nia 


Rozporządzenia. 
Rojporządzeniep. Wojewody pPomorstiegoj 
dnia 15-go maja 1929 rotu w sprawie rozszerzenia czasu oe 
chronnego dla nieftorych zwierząt łownych. Na podstawie 
art, 5I puntt a) rozporządzenia Pana Prezydenta Niecjypos: 
politej 3, dnia 3:go grudnia 1927 rotu o prawie łowiectiem 
(„Dzienmit Ustaw Rzeczypospolitej Polskiej” Rr. 110, poz. 
934), oraz rozpórjądzenia p. Ministra Rolnictwa 3 b. 17.qo 
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marca 1928 rofu (,'D4. Ust. R}. P." 4 tofu 1928 Rr. 45. 
po 448), rozporjądiam na obszar Województwa Pomor- 
śfieqo: tojszerjam czas ochronny Ola zwierząt fownycy jat 
następuje: sarnysfojły od Omnia 1 stycznia do 14 lipca, 3a- 
jąceszacati od dnia 1 stycznia do 9 qrudnia, dyifie Faczory 
ob dnia 1 stycznia do 10 lipca, Ddanielesrogacze od dnia 1 
listopada do 14 paidjiernita, turopatwy ob dnia 16 paże 
Qqletnita do 14 września, bajantystoduty od dnia 1 stycznia 
bo 30 wtzeźnia, 

Dpodattowanie samochodów na budowę 
dròg. Ministerstwo Robót publicjnych opracowało projett 
ustawy w sprawie opodattowania samochodów. Wpływy 
3 opodattowania mają pójść na budowę sjos, jaf równie; 
na budowę starych. jJniesione będą opluty, pobierane przej 
państwa, gminy I miasta. Pobatet jest jalejny 0d wagi sa- 
mochodu, jaf również czy mój jest wyzystiwany Bla celów 
turystycznych, czy tej zarobfowych. 70 procent 3 wpływów 
podattu pójdzie na utrzymanie i budowę dróg państwowych, 
a 30 procent na budowę i naptamę dróg samorządowych 


Avycie gospodarcze. 
Romitct do spraw Hodowli owiec. przy Mini- 
sterstwie Rolnictwa powstał fomitet do spraw hodowli 
wiec w Polsce, ftóredo zadaniem jest wprowadzenie w życie 
sicegółoweqo programu reformy stanu bodotwli owiec, mas 
iącego na celu jej podniesienie tal pod wzqlędem ilościowym, 
jal i wartościowym, fa odbytem posiedzeniu tegos tomitetu 
tojwajano sprawę ustalenia stosuntu pomiębzy bodowe 
cami owiec a organizacjami bandlującemi wełna, jaf również 
nad twestją słosuntu ridu do welny, przywożonej 3 zagranicy. 
Wywój mięsa do $rancji. Siemy francuskie wy” 
syłają coraz częściej do Polsfi własnych przedstawicieli cee 
lem bejpośredniego zafupu miesa, płacąc ceny ustalone 1 
dostawcami franto wagon w chwili załadowania. Szezególe 
nie dotycjy to baraniny, na ttórą istnieje we Śrancji pofup 
ptjez cały rof, Ricttóre firmy podjęły starania u rządu fran- 
custiego o pozwolenie na wwóz żywych owiec 3 Polsti do 
Srancji, qójle mięso polsfie cieszy się więfsjym potupem 
ob mięsa holenderstiedo. 


Poradni? gospodarsfi 


Jaf należy walczyć 4 plagą much, 

prawdziwą plagg letniej poty są muchy. Jest ich Sifa 
robąajów, ale najdofucziiwsje i najnicprzyjemniejsze sq małe, 
tal zwane mieszłaniowe i wielfie muchy tobacjnice. Pierwsze 
w macjnej ilości cisną się do miesątań i są bardzo dofucze 
liwe, — drugite, te wielfie muchy. mmej napastują ludzi, 3a 
to szutują stwapliwie mięsa do stładania swych jajcf. które 
w prieciądu 2—3 oni przefształcają się w podlujne białe ros 
bati. poja tem i drugie są toąsadnifami rójnych zatażliwych 
chorób, Ady; siadają na wydzielinach ludzi chorych, oraz na 
obejydliwych ranach i strupach taf ludzi jat i zwierjąt, a 
następnie przenoszą je na nasze jedzenie. Wreszcie zanie” 
cjysjcjają w przykry sposób otna i ściany mieszfań, Musi- 
my więc s ufać sfutecjnych śtodłów obrony. Glowna i naj- 
pojytecyniejsją wąqlędem nich bronią jest porjądef i czys: 


tość. Raley więc zamyfać szczelnie wsjelfie zapasy żywno= 
ści w szaffach, spijarniach, a w czasie przygotowań na 
stole, przyfrywać taletjami, Elosjani 3 siatce Drucianych i 


nie zostawiać nigdy niedojctzonych teszteł ua misfach i tas 
lttjach przez dłuższy czas, Dzieci przyzwyczajać, aby po taj: 
dem jedzeniu obmyty rączti i buzię. bowiem na zamorisanych 
buziach muchy barozo lubią siadać. Dobrze jest zawiesić na 
drzwiach wchodowych ciężlą płachtę, co muchom utrudni do: 
stanie się ze Owoeu do miesztania. W sieni u pułapu 3a- 
wiesić fobygi bylicy, sfropione stewattą, dy je muchy we 
dnie obsiądą, wieczorem uafładać na nie zręcznie worli, por 
cjem sparzyć wrąątfiem. Tym sposobem zabite muchy dawat 
tutom. W mieszaniu ofien nie zamytać i nie zasłaniać, bo 
porbamimy się tym spasobem dobrodziejstwa światła i świec 
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jego powietrza. Bardzo dobrze przynajmniej jedno otno wys 
stawić zupełnie i załojąć je bopasowaną ramą, obitą ezaQfim 
muślinem lub siatą drucianą. próez tego porozHadać lep 
i stawiać sztlane tapti na muchy, w Etóre nalewa się wodę 
ocutrjoną, sezwattę lub piwo, aiw Ftórych muchy masowo się 
topią. 


Wesoly facit. 

Ra uL: 

— przestańcie już ra} 3 tą jebraning. Macie tu 10 gror 
szy, ale nic upijcie się 3a nie. 

— Przepraszam pana. Moge chyba aobić 4 mojemi pies 
niędzmi to, co mi się podoba. 


ð Dyrefcji państwowego Semi- 
nacjum 2auczycielstiego 


w Działoowie. 

Dyuetcja podaje niniejszem do wiadomości, je ege 
jaminy wstępne na Purs mstępny i lrszy odbębą się 
dnia 24 i 25 cjcrwca 1929 rolu, pocjątek o godzinie 
8 rano. Pod wiględem wietu Bo przyjęcia na turs l<szy 
wymaga się 3 reguły ufońcjenia 14, a nie przetrocjenia 
17 lat życia w tym tofu talendatjowym, w ftórym jar 
czyna się rot solny, na Purs wstępny wymaga się 
wicfu o rot młodszego, 

D dopuszczeniu do egzaminu wstępnego decyduje 
Dytefcja, ftórej fandydat winien przedstawić do 20 go 
czerwca r. b.: 1) podanie rodjiców o przyjęcie, 2) wła» 
sworęcjnie napisany życiorys, 3) metryfę urobienia, 4) 
świadectwo powtórnego szczepienia ospy, 5) ostatnie 
świadectwo szłolne, 6) świadectwo moralności, jejeli 
fandydat nie zgłasza się bezposrednio 3 innej sztoły. 7) 
jaświadczenie lefarja urjędowedo o stanie zdrowia. 
Banodydatów na furs wstępay przyjmuje się na poda 
stawie egzaminu 3 języła polstiego i rachuntów 3 geo. 
metrją (wiadomości VI tej Plasy sztoły Ga 

Kandydaci na Furs szy 3 utońcjoną Vilema Tiasa 
sjtoły powszechnej podlegają sprawdzeniu wiadomości 
3 umŻa polsfiego i rachuntów, nadto języfa niemiece 
tiedo. o ile nie posiadają w świadectwie stopnia naje 
mniej dostatecznego. 

Wandydaci 3 nijsjem wytształceniem zdają cqzamiu 
wstępny 3 religii, polstieqo, niemiectiego, 4 rachunków, 
qeometrji, 3 bistorji, qeoqrafji i przyrody. Zafres wią: 
domości winien odpowiadać programowi Vllzej tlasy 
stoly powszechnej. 

Wyfiadu religji ewangelictiej udziela ts. prefett. 

Przy Seminarjum istnieje internat. 

Działdowo. Dyretcja. 


Rynfi. 


Ryne? zbozowy. Ra qiełdach jbojowych w Warsza: 
wie płacono w Dniu 7 cjecrwca za 100 Pilo: Żyto 29,00, psjc- 
sjenica 43,00, jęczmień browatny 34,25, jęczmień na Pasje 
27,00, owies jednolity 29,00, mąta pszenna G5:ptocentowa 
72,00, mąta żytnia 70:procentowa 43,00, otręby żytnie 24,00, 
otręby psienne średnie 22,00, otręby psjenne grube 21.00, 
rjiepat 89,00, Puchy iniane 47,00, Puchy rjepaľowe 36,00, 
groch Victoria 81,00. droch polny 48,00, foniczyna czerwona 
230.00, foniczyna biała 300,00, seradela 63,00, łubin nicbies» 
fi 27,00. wyfa 55,00, peluszfa 45,50 3ł. 


Gazeta Wazutsfa* i „łowinę”, pisma, pośmięcone 
sprawom ludu ewanqeictiego, wychodzą co niedzielę. Prenu- 
merata Fosjtuje miesięcznie, łącznie 4 dodattiem „Rasy Swiat* 
i Ras Światel” 1 złoty; przesyłaniem do domu. Dla płacących 
ja cały rol 3 góry opłata wyniesie 8 zł. Dla płacących ja 
pół roľu 4,50 3t, Dla płacących twartalnie 3 góry 2 3t. 50 gr. 
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